
f t O S T R O W U M Y  U Z t E N f o l K  I N F O R M A C Y J N Y  W S C H O D N I C H  KPMSÓV£

& M Z E T M

Nr. 6827. L w ó w ,  ś r o d a ,  12wr z e ś n i a  1 9 2 3 . Rok XIV.
W ydawca: Spółka Akcyjna Wydawnicza. C63. 4C8ECI tCg)* F.ec aktor naczelny: Stanisław Zachariasi ewtcz

Zamknięcie p e Lwowie.
SENAT 1 USTAW4 l RZEDNICZ4.

Warszawa. O e .  wł.) < n. Dziś 
o gfcd*. 11. przed południem rozpo­
częło się w mieszkaniu senatora Bu­
zka posiedzenie senackiej Komisji 
skarbowo-budżetowej celetn rozpa­
trzenia uchwalonych przez Sejm 
ustaw o zaopatrzeniu urzędników i 
emerytaluom. Posiedzenie Komisji 

'jest następstwem zapowiedzi przez 
Senat wprowadzenia do powyż­
szych ustaw znaczniejszych zmian.

Na posiedzeniu Komisji senackiej 
dala się wyczuć tendencja doprowa­
dzenia do możliwego ujednostajnie­
nia poborów poszczególnych rodza­
jów służby państwowej i zatarcia 
zbyt rażących różnie poborów i u- 
chwalonych przez Sejm ustawach.

MIN. SKARBU WYJECHAŁ 
DO GENEWY.

Warszawa. (PAT.) Min, skarbu 
Kucharski, min. Pluciński i Barański 

'starszy ref. dep. kredytowego min. 
skarbu wyjeżdżają dziś do Genewy 
na pertraktacje w sprawne waluty 

'gdańskiej.
 o---

MI TR O P. SZEPTYCKI W RACA DO  
ZDRÓW  LA.

P o w o ła n y  po raz drugi oo P oznania  
dr. P a n czy szy n  pow rócił onegdai do 
L w o w a , a w ed le  informacji jego, stan  
rdrowia m etropolity S zep ty ck ieg o  po- 
rraw it s ię  znacznie i tem peratura do­
chodzącą  już do 39,7, sta le obniża się. 
P rzy  chorym  czu w a brat jego ihumer
Klem ens S zeptyck i.—o -
ZAM IAST KRZYŻA —  B IU ST  MARXA.

W arszaw a. T el. w ł. (J.) Z  M oskw y  
donoszą, że w  tam teiszej cerkw i Pirnc- 
uow sk łej o tw a rty  zosta ł klub m łodzieży  
kom unistycznej W  g łów n ym  ołtarzu w  
m iejsce krzyża ustaw iono biust Karola 
M arka, zaś ściany cerkw i oblepiono o- 
dczw am i komunistycznemu

KTO OCALAŁ W TOKIO. 
Rzym. (PAT.) Oftcjałnic donoszą 

z Tokio, że włoski konsul w Tokio, 
oraz delegat apostolski, ocaleli.

ŁADNA PORCJA WSTRZĄŚNIEŃ.
Osana. (PAT.) Reuter. Od dnia 

1. do 6. b. m. obserwator jum w To­
kio zarejestrowało 1.829 wstrząśnięć 
ziemi.

POSIEDZENIE RADY SPO ŻYW CÓ W .
W arszaw a (PA T .) R zeczpospolita"  

dow iaduje sit;, że  dnia 11 w rześn ia  od­
będzie się  w  gm achu m inisterstw a  
spraw  zagranicznych p ierw sze  posiedze­
nie tym cŁ  P a d y  sp o ż y w c ó w .

\
W IDOK YOKOHAMY ZNISZCZONEJ TRZĘSIENIEM ZIEMI.

— >i HHM.H ii. .
w uami-gai t : .y.

-  MEBLE KLUBOWE -- 
KRZESŁA. JADALNIANE
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Lwów, 10. 'września. 
* Nie zabliźniły się je-socze ramy, 
Które \vom.a światowa zauala Baro­
wie, nie zaschły jeszcze łzy w oczach 
iwdcw wojen.rych, wałęsa v . sic je- 
*sz-cze gromadami po nlicalfi miast 

wsi dzied osierocone, nozbawionę 
'ojca. żyw iaeia i opiekuna w  czasie 
‘wojny światowej, ugina ją się jeszcze 
narody pod ciężarem klęski gospo­
darczej, sgKżwodowaTiej największą 

.wojną, a Europa znalazła się juiż po- 
Inownie w oblicze wielkiego niebez- 
ptaeczeAstw-a, -nowego kataklizmu, no 

^w ej ogólnej zawie-ri cliy woiennej.
Kilku oficerów wlos-kich, wcho- 

dizących w sfcła-d komisji, ustalają­
cej granicę Albauji, zamordofw arych 
zostało w  sposób skr', lobój-zy na 
terytorium  greckiein. W łochy za­
żądały zadośćuczynienia, a Grecja 
żądam i temu tj Iko częściowo uczy­
n iła zadość. W skutek tego wysa­
dził! W łesi wojska swoje na wyspie 
Kortu, a następnie zajęli jeszcze ki’- 
ka wys.p innych. łGota wioska o- 
s tn e liw ała  już nawet \vys.pv gre­
ckie — zaczęła się właściwie już 
wojna.

I Nie ulega wątpliwości, że gdyby 
Lirecy podjęli byli natychm iast rzu­
coną iiti rękawicę, .stanąłby w  krót­
kim czasie w  płomieniach cały Bał­
kan, iioczem, wobec trudności zlo­
kalizowania ognia, pożar ogarnąłby 
rychło całą Europę. Na szczęście 

i wdała się w  spray ę tę Anglia, któ- 
ijrej zależy obecnie na utrzymaniu 
-pokotu w  Europie. Allbion chciałby 
fua razie wyzyskać pogrom Germa- 
.oów, chciałby spożywać spokojnie 
■owoce wmtkiego zw ycięstwa nad 
NiemcatiuLiSkoro Włosi ośv iacczyh, 
że na a rb inaż Ligi Narodów zgo­

dzić się nie m-ogą, że zgodzą się jed­
nak na w yrok Rady ambasadorów, 
zmusiła Anglja Giecję do uznania 
Rady ambasadorów za instancję 
właściwą- do załatwienia konfliktu 
z Wiochami, a Rada ambasadorów 
pod wpływem dyolomacjj angiel­

skiej konflikt włosko-greck' w prze­
ciągu kilku godzin ostatecznie i bez 
apelacji załatwiła. | f  i

r-^okój został tedy  tysn razeim  
uratow any. Stało- się to wprawdzie 
głównie dzięki temu, że Anglia dziś 
w otry sobie nie życzy, a Encncja

Włosi fortyfi (iłją Korfu.
W arszaw a. Tel. wł,. (J .) D o  P a ry ża  rów nież 40 armat fo r tw zn y ch  c ieższe -  

nadeszła w iadom ość, że  W iochy rozpc- ro kalibru. W szy stk ie  w ażn iejsze  puuk- 
c zę ły  fortyfikację w y sp y  Korfu, gdzie ty strateg iczn e w y sp y  z o sta ły  już ufor- 
znaidują s ię  już silne oddziały  w oisk  tynk ow an e. Nadto W łosi zorgan izow ali 
technicznych. P rzetransportow ano tara tam w o jA o w ą  stację lotnicza.

I t o s z ó  przyszli' do i w m u .
Warszawa Tol. wł. (m.) Wedle 

otrzymanych tu z Rerlirta depesz 
w  kokach parlamentarnych stw ier­
dzają, że zarówno związek zawodo­
wy robotniczy, jak J koła p-zetmy- 
słowo doszły do przekonania, że 
uzdrowienie stosunków7 gospodar­

czych w Niemczech nłe dff się prze­
prowadzić bez równoczesnego upo­
rządkowania sporów' w Zagłębili 
Rtihry. Wszelkie wysiłki podjęte 
przez rzad niemiecki będą bezcelo­
we, iezek nie zastanowi się oporu 
biertsego na obszarze Ruhry.

porozum raissm
Warszawa. Tel. w ł. (m ) Z kół

ipółoficjalnycb niemieckich kópntii- 
kuje „Telegraphcii Union”, be ostat­
nia mowa Poincarego nie jest by­
najmniej uważana w Niemczech za 
odmowę pod adresem Strescmana. 
Koła polityczne uważają przeciwnie 
p^em ów icnie to "“za poważny k.fok* 
na drodze wspólnej wymiany zdań.

W  koiach półoficjalnych niemieckich 
podkreślają umiarkowany ton Poin- 
ca-rego i widzą w tym tonie bardzo 
pomyślny krok naprzód. W najbliż­
szych dniach Stresemart ma udzielić 
odpowiedzi Poincaremu, przyczem 
zatrzym a się na tych punktach, któ­
re mogłyby stanowić piatformę 
wspólnego porozumienia.

Co m
Postuiaty Związku „Odrodzenia Pois!d“.

(p.) Wczoraj o godz. 11 przedpo­
łudniem rozpoczęła się konlerencja 
delegatów' Związku Gospodarczego 
Odrodzenia Polski, zwołana z inicja- 
Jtywy Stow. kupców pobłkich w Izbic 
‘handlowej i przem ysłowej. Do pre- 
izy-ctjum powołano iniż. dr. Bltńkow- 
Iskiego, dra Wita Sulhnirskleąo, dyr 
Eubienleckiegi > i posła Mączyń- 
skiego.
, Po krótkiom zagajeniu i powita­
niu uczestników zgromadzenia przez 
prezesa dra Bieńkowskiego zabrał 

Iglos poseł Czesław Mą izytiski j w
obszernym  referacie skreślił stan c- 
fcftnoniiczny k ra ju . oraz te zadania
I  cele, jakie ma obecnie Sejm przed 
sfeba, aby przeprowadzić sanację 
(gospodarczą kraju. Mówca wskazy­
wał na konieczność wprowadzenia 
jak najdalej idących oszczędności w 
gospodarce państwowej, co będzie 
stanowiło pierwszy etap na drodze 
SD poprawy, poczein dopiero, gdy 
zrówna się dochody z rozchodami 
fcędzie można przystroić do rzeczy­
wistej sana cii prZcz wprowadzenie

'nowego środka obiegowego, co jed­
nak nic obejdzie się be£r bardzo me- 

tbeapiccztiego wstrząs-.: w ó>. cJzinie 
handlu i przemysłu, na który m u ł 
sic społeczeństwo przygotować i 
uodpornić, gdyż dla nas kata.-.trofa 
ekonomiczna by ła ty  rówiiozn.lćzi a 

.z katastrofa pdlityczna.
Następnie iuż. dr. Bieńkowski- na- 

wiązująo du słów, p.op.rzcdiyc*^ .sś-W.

cy, wskazał na konieczność współ­
działania rządu ze sferami przem y­
słowemu aby przez odpowiednie u- 
staw y umożliwić im przetrwanie 
przewidywanego kryzysu, w ozem 
zainteresowane jest całe Państwo. 
Nakoniec mówca uzasadniał potrze­
bę zjednoczenia się wszystkich sfer 
produkujących, bankowych i kupiec­
kich w jednym silnym związku, ja­
kim winien się stać Związek gospo­
darczego Odrodzenia Polski.

Dr. lbnatowlcz przedstawił z ko­
lei postulaty kredytow e przemysłu, 
handlu i rękodzieła. Poczerń rozwinę­
ła się ożywiona dyskusja nad re fe­
ratami.

Nakoniec zebranie uchwaliło jed­
nogłośnie następujące rezolucjo gos­
podarcze :

REZOLUCJE.
I. Zjazd w yraża przekonanie, że 

zrzeszeufę się wszystkich polskich 
sfer gooodarczyeh w Związku Go­
spodarczego Odrodzenia Polski jest 
kategorycznym nakazem chwili.

II. Zjazd wś raża ‘przekonan e, że 
obow'‘ązujacę obecnie ograniczenia 
czasu pracy nie zgadóaiu slęŁjc/eic- 
mśiitaTiiyiii1 post datami ł.on.s‘j‘fti- 
cy.lnje zaśr>’'arantoAva.il,ej woiftóśęi 
pracy i podkopują żyotę gospodar­
cze' Po Irki.

lii. Zjazd wzywa Związki zawo­
dowe robotnicze,, które stosują #■ 
giamezenia -wydatwwci pracy, ze 
w ąałsda aa  o c l i ły  1 & rosip-

\vy, do zmiany swwgo postępowa­
nia w' kica-u.uik:u zupełnej wolności 

. pracy.
IV. Zjazd w zyw a Rząd. by defi­

cyt przedsiębiorstw  państy owych, 
specjalnie kolejorrych starał się 
przez oszczędną i racjonalną gospo­
darkę zmniejszyć i zaniechał stałe­
go poriiwyższarua ta:ryf, co wzmaga 
chaos, w życiu gospodarczem

V. Zjazd domaga się dopuszcze­
nia przedstawcie!; Związku (jospo- 
darczego Odrodzenia Polski (Stówa-, 
rzyszenia ktipców pols.) na W schod­
nia Małopolskę do Rad kolejoyrych i 
Komitetów celnych dla współdziała­
nia w sanacji dotychczasowych sto­
sunków —
oraz rezolucje dodatkowe na wnio­
sek dr. Herber*a:

I. Zjazd wita z pełnern uznamein 
energiczną enuncjację p. ministra 
skirbu, wygłoszoną w czasie o tw ar­
cia III Targów we Lwowie i w yraża 
niezłomną gotowość polskich sfer 
go-pociarcźych Małopolski Wschód. 
Jo współpracy z władzami skarbo- 
wcmi, cclcrtl zapewnienia skarbów 
Paćstwa ^prawnej i skutecznej reali­
zacji ustaw i rozporządzeń podatko­
wych.

II. W z y w a  rząd, aby przed " y -  
dardem ustaw tyczących handlu, prze 
mysłu i rękodzieła, wysłuchał każdo 
czcśnie op;!\ii Rady Wschodnio-ma- 
łopolskicsw Oddziału Stow. Kupców.

zajęta swą aikicią av Zagłębiu Ruliry 
pragnie również pokoju w Europie, 
w każdym razie jednak uważać mo­
żna pokojowe załatwienie konfliktu 
włosko -grdełdego jako zwycięstwu 
idei pPUoju d io c a rb y  z tego jx>wo- 
du, «że stanowi ono precedens za- 

konfliktów między pail- 
<Wi'ami|P^aĘZ międzyjrarodoryy try­
bunał rożlemczy

D>. Jeiefl. 
b e  sa tasan a

Pol., a reprezentantów tej organ,zacń 
dopuścił du udziału w pracach Komi­
sji podatkowyci - wszystkich kate­
gorii.

III Protestuje przeciw wypadkom 
zignorowania przez lwowską Dyrek­
cję skarbową list kandydatów na 
członków Komisji podatku przem y­
słowego, przedstawionych przez Sto­
warzyszenie Kupców Polskich.

IV. domaga się praktycznego za­
stosowania powszechno^ ?i podatko­
wej, drogą be/.wzglęancj walki z 
handlem nielegalnym.

V. podkreśla z naciskiem, że wat­
ka z nadm<emom pośrednictwem 
szkodhwem zarówno dla konsumen­
ta, jak kupca i producenta, winna 
znaleźć swój w yraz w ustawodaw­
stwie skarbowo-podarkowem.

VI. donntga się takiego rozłoże­
nia płatności podatkowych, któreby 
odpowiadało interesom podatników 
i zapobiegało na przyszłość zbiego­
wi terminów płatności.

VII. Zjazd zauważa, że wsteczne 
stosowanie ustaw  i rozporządzeń 
skarbowo-podatkowych, musi być 
zaniechane, gdyż podcina mcż.ność 
uczciwej kalkulacji cen i stanowi 
częściowe wywłaszczenie.

JEDNORAZOW E USTALANIE W SKAŹ­
NIKA DROŻYŻN1ANEGO.

W arszaw a. T el. w ł. (J.) Onegdaj u- 
dała się  delegacja  urzędników  p ań stw o­
w ych i kolejow ych  do min. skarbu -w 
sp raw ie -mnożnika Jrożvźn ianego , okre­
ślo n eg o  przez kom isję s ta ty sty czn ą  dw a  
razy  m iesięczn ie . D elegacje  przyjął p. 
Ż aczek, k tóry  oznajm ił, że  rząd ma 
7a-jiar  u sta n o w ić  w yd aw pfP e w sk a ź ­
nika drożyźn lanego ty lko  raz w m iesią­
cu, t\. 15 każdego m iesiąca.

S praw ę tę m a za d ecy d o w a ć  rada 
m inistrów .

NOM INACJA P. SZEBEKI.

W arszaw a . (PA T .) W  ostatnim  u i-  
m erze „M onitora P olsk iego"  zo sta ło  o -  
g łoszone m ianow anie p. Ignacego !v,:e- 
beki na członka sta łeg o  m iędzynarodo­
w e g o  sądu rozjem czego  w H adze na 
przeciąg  lat trzech.

y .-S  »•. B-L ~

CYRK I M ENAŻERJA „M EDRANO" 
L w ów , plac M isjonarski.

D yr. Ludwik Sw oboda  
W torek , 11. bni. i w  dni następne  

g a lo w e  przedstaw ieni:: z  udziałem  naj­
lep szych  a rty stó w . G ościnny w y stęp  
iapońsklch an ty p co y sró w  i eJtw-ilibry- 
s tó w  Trio F ontnef. N iew idziane w ido­
w isk o! Japońska drabina śm ierci. —  
Krótki czas je szcze  w y s tę p y  sły n n eg o  
p ogrom cy C harlcsa Illneba z jesro tre­
surą lw ó w  i ty g r y só w . — P o czą tek  o 
8 w iecz. K asa czynna oo 11— 2 i 4—8 
w iecz . —  O glądanie zw ierzą t od 0—4 
po południu.
5727 D y rek cja cy rk u ...Men a » “

a „tirar
Jutró w e  środo 12. bm. w  m enażerii 

i cyrku „IV d ra n o “ o godz. 10 rano b a i-  
dzo ciek aw e i interesujące w .d ow isk o  
dla k sz ta łc ą c o  się  m łod zieży : karm ienie  
w ę ż y  na arenie cyrk ow ej. —  Karm ienie 
w c z y  od b vw a się  raz na 2 rygod.ue ż y -  
w G ui królikam i — przez w ę ż e  połykane. 
S p ieszc ie  w iec . rzadka okazja.
5726 Dyrekcja cyrku Jttedm tf",.
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M i Niemcy s in i] Bosi; w poirółrzy.
Ca to są „Doruluft" r „UkroWozdbchpui*

Protektorzy boisz cwtei nu rosyi- 
'skiego — Niemcy - z dinc-m każ­
dym umacniają swe wpływ y w zde­
wastowanej Rosji dzisiejszej.

'Między -imiemi szczególną pie­
czołowitością otaczają czerwoną ar­
mię moskiewską. Dostarczają tej 
tanków, a&rotpłamów i wszelkiego 
sprzętu wojennego. Siowem czynią, 
co mogą, by zapewnie sobie na 
wschodzie możliwie dobrze zorga- 
n zuwmaego i zaopatrzonego sojusz- 
mka.

Między irmemi opanowali Niem­
cy niemal całkowicie koinimikac.it} 
iotniczą w Rosji i ciągną z tegottró- 
cJta poważne zyski. Poza ko-rr/yścia- 
mi materjahrcimi, jakie daje im lot­
nictwo cywilne, tworzą oni w ten 
sposób jeszcze rezerwę dla wojen­
nej żeglugi powietrznej bolszewi­
ckiej, gdyż aparaty pasażerskie da­
dzą się z łatwością w  razie wojny 
przekształcić na samoloty bojowe.

i W  tej chw ili w  Ro.sji istnieio ctwa' 
to w a r zy s tw a  kom unikacji lotniczej, jedno  
pud nazw ą  ..Dorulutt". pozostaje  pod w v  
łącznym i niem al w 'pływam i niem ieckim i, 
i drugie —  „U krow ozduchpn ł“ o w p ły ­
w ach  rosyjsko-niem ieck ich . T ow . „Dorn 
luft", zaopatrzone w  aparaty typu . iurf- 
k ers“, utrzym uje sta ła  kom unikację lo t­
niczą na linjach: M o sk w a —Sm olcńs.c—  
K rólew iec i M o sk w a —C h arków —R os-  
to w —Now oro ssy jsk — T yfiis. O statnio  
czyni przygotow ania , ż eb y  rriożliwfe naj­
rychlej uruchom ić je szcze  następujące  
ilnjc p ow ietrzn e: P iotrogród—R yga,
M oskw a—'Taszkent, C harków — E k a t e w  
nostaw —S e w a s to p o l— Angora i Cliar- 
k o w — E kateryn ostaw — O dessa. W reszc ie  
przygotow uje to w a r zy s tw o  plany Dołą­
czen ia  sta ła  kom unikacja pow ietrzna  
M osk w y z njektórem i w iększem i m iasta­
mi Sybcrji.

i T o w a r z y stw o  ..TTkrowozdivcrput“ m ie- 
icl się  w' K ijow ie i utrzym uje sta lą  ko- 

irmnrkdCję K ijów— C harków  i C liarków —• 
O dessa, oraz O dessa—Eks tery n o sla w —  
C h arków —O rze ł—M oskw a. W  M oskw ie  
pasażerów  ie będą m ieli po łączen ie z linią 
,Porn!u ft“ a przez nią z  K rólew cem .

Jak widać z powyższego Niem

cy nie szczędzą wysiłków, by zwią­
zać ze sobą olbrzymie przestrzenie 
Rosji Łuropcjskicj przy pomocy ko-

mmńkacji napowietrznej. Miejmy za­
tem oczy otwarte na to. co się poza 
koruonpmi gratiiczueini dzieje.

EEEgaiagaBEaB^aaaai aaa
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Z Targów Wschodnich.

’ ■ o i v Ł.r i'«v v r-Muv
Co pan w y sta w ia ?  Co pani 
3 d y , jak to z w y k le  w śród ji

Z aw sząd  w y sta w c y  hi zjechali paką.
Co drugf cz ło w iek  dziś chodzi z  odznaką. 
W szęd z ie  się  ty lko o  jod nem rozm aw ia:

w y sta w ia ?  
jesiennej pory  

i o  raz zim niejsze ranki I w ieczo ry . 
D opraw dy nie w iem . co ludzi naktania

Do w ystaw iania .

'
- w  agsr"..5”  smmi

NEMO.

Rezoluuje Żarzmy QHręgowegc F. S, Ł.

PożeyRarue niiiusira 
inż. A. Mosow;c?ći.

W  niedzielę 8 w ieczorem  w y je c h a ł  
inż. A n d rz e j  N u so w icz  długoletni w i c e ­
prezes-  dv rekoji  l w o w s k ie j .  ,<i osypana 
prezefs d y re k c j i  -katow ick ie j  do W  nr.Mar­
ty y  celeicii obTęciti teki A i i ą i s i i r s r w a  >Ko­
lei żciajkiyffh

Z tej okazji zjawili się  no g łów nym  
dw orcu kolejow ym  prezes dyrekcji iw o  
w skiej inżynier p. B arw icz i jem* zastę  
pca dr. P aw h iszk ietricz , d yrrk io ro w ie  
w szystk ich  w y ćz ia łd w  i w icie urzędni­
k ów  kblcjow ych. by pożegnać czjpw e- 
ka niepospolitych żaslug  na polu koiei- 
lilctw ii c ie szą ceg o  się  n iezw y k ły m  m i­
rem w śród sfer ko lejow ych  i znanego z 
ży cz liw o śc i, z jaka z a w sze  odnosi się  
do sw oich  podw ładnych .

Inż. Nosov, icz sp ęd z iw szy  długie la ­
ta w  służbie ko lejow ej i p rzeszed łszy  w 
niej w s /Y sik ie  szczeb le , zna dokładnie  
z w łasn ego  dośw iadczen ia  (stosunk i, w 
których pehsouul polskich kolei pań­
stw o w y c h  pracuje. Dh.Ke.ijr) spodziew ać  
się  r.alężyjSż.e ws-zelkie s lą |z n e  ż y c z e ­
nia personalu znajda w nim z a w sz e  ż y ­
czliw eg o  orędow nika Jest też u zasa­
dniona nadzieja, że now y  m inister w icie  
z io b i na polu naszej administracji ko le­
je.wej i dokona w ie lk iego  dzielą udnsKo 
r.aienia organizacji n aszeg o  ko!ejui.c'#a.

Na niedzieinym zjeżdzle delega­
tów wzmocnionego Zarządu okręgo­
wego P. S. L. we Lwowie ucliwalo- 

- no następujące rezolucje:
’ . P osied żen ie  Zarządu O kręg. P . S. 

L,. które się  odbyto w dniu 9. w rześn ia  
w e L w o w ie , przyjm uje z uznaniem  do 
zatw ierdzającej w iadom ości treść  refe­
ratu o sytuacji politycznej p. Prem jera  
W . W itosa, a zarazetn uchw ala mu peł­
ne wotum zaufania za d o ty ch cza so w ą  
działa lność.

2. Z w a ż y w sz y  na c iężk ie  warunki, w  
których rząd polsk i w ięk szo śc i parlam en  
tarnej p rzystąp ił uo uporządkow ania  
spraw  R zecz ) pospolitej, Zjazd O kręgo­
w y  stw ierd za , żc już w  t> m krótkim  
cza sie  nastąp iły  znaczne zm iany, p ozw a ­
lające rokow ać nadzieje, żc  nrzy z d e c y ­
dow anej pom ocy c a ic eo  sp o łeczeń stw a  
rząd spełni sw e  obow iązki w zg lęd em  
P a ń stw a  i w szystk ich  w a rstw  sp o łe c ze ń ­
stw a .

3.- Zjazd O k ręg o w y  w y ra ża  serd ecz ­
ne podziękow anie p. min O sieckiem u za 
w y g ło sz e n ie  reieratu  w spraw ie reform y  
rolnej i osad nictw a, a zarazem  w yraża  
gtcbokie p rzek o n a n ie f/że  reform a rolna 
ruszy  w reszc ie  z m artw ego  punktu i żc  
nadejdzie m ożność nabycia ziem i dła 
w ło śc ia ń stw a  bezro lnego  i m ałorolnego.

4. W  odpow iedzi na konsolidację

strunnictw  socjausiyczny^cu z Niem cam i 
i żydam i oraz na dem agogiczne zam ie­
rzenia skrajnie lew ico w y ch  ugrtipow ań 
(np. W yzw o len ia ). Zjazd w z y w a  caie  
w ło śc ia ń stw o  do b ezw zg lęd n eg o  zgru­
pow ania się  w P. S . L.

UNIW ERSYTET W  ŁODZI.
W a rszaw a . Teł. w ł. (J.) Spraw a za­

łożenia w  Lodzi w y ższej uczelni, m ian o­
w icie  un iw ersytetu , posunęła się znacz- 

e naprzód. K om itet bu dow y grom adzi 
w  szybk iem  tem pie potrzebne fundusze.

Gtśoie z Gdańska na Taigach Wsch.

Go Francja miała dustsc od Niemiec
a co je? nstataczrra przyznano.

Z BIEGIEM CZASU ZR EDI! I \0  W  A NO SŁUSZNE PR FT E N SJE  FRANCJI DO
23 PRO CENT.

N iem cy potrafiły  sw ojem  pscudo- 
bankructw em  sza ln ierczo  zam ydlić  oc/.v  
św iatu , tak, żc  dziś w s z y s c y  żałują  
tylko dłużnika (którem u nb pow odzi -ii 
niezgorzej niż przed w ojną) a zapunii- 
i.aja o  fak tyczn ie  zn iszczonej w ier/.j - 
cielce-E rancji, która nie m oże od upar­
tego  przeciw nika w y d o b y ć  siuszn ie  jej 
należ, cym  się  odszkodow ań.

„Echo N atiora l“ podaje c iekaw ą z e ­
staw ien ie  sum. które dow od zą  u stęp stw  
—  uczynionych  N iem com  przez Francję.

W  sierpniu 1919 r. p. Ludw ik Dubois 
c lh c z a i  «\ ten sposob  pretensję Francii: 
straty  osob iste 74 m iliardów, straty  m a­
terialne 126 im liardów, razem  200 mil­
iardów  franków .

P rzy końcu 1929 r. pretensje Francjiy 
określono osta teczn ie  na sum ę 214 m il­
iardów  franków  p a p i.ro w y ch , czyli 
mniej w ięcej 100 mil jardów  marek w 

'z lo c ie . Sum ę tę usankcjonow ał traktat 
w ersalski.

Od tego czasu w ierzyteln ość  Francji 
zm niejszała s ię  w  sposób  następujący:

■V : b s v m  m * *

77 m iliardów m arek w  złocie.
U chw ala  kom isja odszkodow ań (kw ie  

cień 192t) 6 ,  m iliardów.
Stan p łatn iczy  (maj 1922) —  34 mil­

iardów .
Plan P oin carego  (sierpień 1923) —  

26 miijardńw.
Francja żąda w ięc  26% tego , co jej 

p rzyzn aw ał traktat w ersa lsk i i 38% *e 
go, co uchw aliła  komisja odszkodow ań.

(—) W czoraj o godz. 9 rano zawi- 
taia do naszego miasta, wycieczka o- 
bywateli wolnego miasta Gdańska 
celem zwiedzenia Tatgów  W schod­
nich.

Na dworcu kolejowym witali go­
ści: w zastępstwie wojewody p. Kar- 
liezy, naczelnik W ydziału i sekretarz 
Milewski, imieniem miasta wicepre­
zydent dr. Sclsieicner, prezes kolei p. 
Barwicz, dyrektorowie Targów W. 
dr. Grosmann, Puchalski i Kader- 
miszka i przedstawiciel Izby handlo­
wej dr. Dittrich.

Z wycieczką, w skład której wcho­
dzi grono wysoko postawionych i 
najpoważniejszych osobistości z w. 
m. Gdańska, przybyli: Prezydent Ra­
dy portowej szwajcarski pułkownik 
dc Reynier 7 małżonka, admirał pol­
ski przy Radzie portowej Michał Bo­
rowski. w zastępstwie gen. komisa­
rza polskiego dr. M arszałek i dr. Ro­
sę, syndyk Izby handlowej w Gdań­
sku dr. Hcinemun, dyrektor W ydz. 
handl. Rady port. inż. Nagórski, pre­
zes zjedn. polskich kupców i przem y­
słowców w Gdańsku dyr. Kieiski z 
małżonka, prezes dyr. kolei w Gdań­
sku p. Czarnowski w raz z sekreta­
rzem p. Brzozowskim, kap. m arynar­
ki p. Schmidt, reprezentanci ekspor­
tu grupy drzewnej pp. Bock i Sche.1 1 ,

iegaSkórki futrzane rerdzaju
w BiitLps  ztańsklsn Futer ,,Dreitfe!d i W !« s m “ lw ów ,  Sykstusk  2,

PAtESfl) R a ,  l l j r i ś  w t e r e k  (I.  b ,  Iti. w  K I K U  LEW.
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grupy środków żywnościowych p. 
Bónmer, grupy fabryk likierów p. 
Hornisch, m ateriałów budowlanych 
P. Roszkowski, fabryk maszyn p. 
Thiimecke, gruny tekstylnej p. Zdro­
jewski, dj rektorowie banków w 
Gdańsku pp. Barański i W ejers, re­
daktor i dyr. b. Targów Gdańskich p. 
Franke, oraz jeszcze kilka osób.

Na peronie powita* gości imieniem 
miasta wiceprezydent dr. Schiewlier, 
podnosząc znaczenie wyciecz.ki dla 
nawiązania stosunków handlowych 
ze Lwowem — tym suchym w>rtem 
Rzpltej. Następnie goście przeszli do 
pokoji recepcyjnych, gdzie ich powi­
tał imieniem prezydjóm Targów- W. 
dyr. Grossman. Na powitanie dyr. 
Grossmana dr. Heiiieman odpowie­
dział, że wycieczkowcy przybyli do 
Lwowa już mile uprzedzeni prtzez 
senatorów Jovelow sky‘ego i Noe‘go, 
k tó rzy  z pobytu na Targach W schód 
nich odnieśli jak najkorzostniejszc 
wrażenie. W  dalszym ciągu prze- 
mowca oświadczy 1. że to co już u 
występu Lwowa widz.ieli nastroiło ich 
tak, że niewątphwie każdy z .uczest­
ników wycieczki stanie się ambasa­
dorem dobrej sławy naszego grodu 
i bedzie usilnie działał w kierunku 
jak najwyższej współpracy i wyple­
nienia tych resztek fałszywych są­
dów, klóre dyktowane nieznajomo­
ścią nic dopełniały dotychczas zgod­
nej harmonji.

Goście wryrazili się z pclnetti u- 
znanieni dla sprawności polskich ko­
lei, a w  szczególności za nadzór u- 
przejmość i opiekę, z jaką się tutaj 
spotkali.

Po śniadaniu w hotelu Krakow­
skim które wydal Zarząd Targów 
Wschodnich .goście udali się na zwie 
uzauk iiargow,
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l  Targów  Nschodnich
DAWANY PFRSKIE „UNITAS".

Odkrywamy tę prawdziwie cza-

irodziejską kolekcję w drugiem skrzy 
dle Pawilonu Centralnego. Widz, znu 
j żony oglądaniem eksponatów, nie- 
przechodzących przeciętnej miary, tu 

1 doznaje niespodzianego olśnienia. 
Firma „Unitas“ jest jedyna w Polsce, 
która sprowadza prawdziwe dywany 

t perskie w najprzedniejszych gatun­
ekWach w prost z Konstantynopola i sa 
Uo rzeczy skończenie piękne pod 
względem kolorytu, doboru wzorów 

fi artyzm u wykonania. Największy 
kpoJziw budzi wspaniały kirman o je­
dw abistym  połysku i bardzo szlachet 
fnych barwach. To też w ybrańcy for­
tuny korzystają z tej jedynie nada­
rzającej się okazji i kilka dywanów 
znalazło już nabywców.

'tyczne, gdyż można je składać, co
w dzisiejszych warunkach m ieszka­
niowych jest wielką zaletą. Oprócz 
wózków wyrabia fabryka „Fros“ 
również krzesełka składane, a nadto 
•eleganckie, lekkie saneczki sportowe.

WIEŻA CZEKOLADOWA FABRYKI 
„OLKA".

Na samym w stęoie do Kaw™ nu 
VI!, grupa C. uderza wzrok baruzo 
efektownie urządzony kiosk zakła­
dów przemysłowych dla fabrykacji 
czekolady „Olka" O liwa- Gdańsk. 
(Pośrodku kiosku wynosi się bajecz­
na wieża czekoladowa o purourc- 
\vych oknach. W ieża ta jest w ierną 
reprodukcją w miniaturowym forma­
cie słynnej wieży Karola wf Oliwie. 
Tlokoła tej wieży, na etażerkach i 
stolikach w elegancldem rozmiesz- 

jezeniu, są porozkładane smakowite 
eksponaty, a w szczególności cze­
kolada mleczna, będąca specjalnością 
fabryki „Olka". oraz wytw orne p rą­
dniki w' różnych gatunkach.
I Dokoła kiosku gromadzi się stale 
liczna publiczność, która na miejscu 
wykupuje i konsumuje ,.OIki“, nie 
szczędząc pochwal tym doskonałym

p m  p a a i ę  m
że po snrzedariu mej ('roguerjt 
przy ul. Akademickiej 2 we Lwow. e

p r z e i T i l o s l e m

cali ’1 ' ; Iiosnietyczne
oo mojej apteki pod „Złotym Grłem“

we Lwowie u!. Halicka 19,
gdzie wyrabia siij wszystkie preparaty kos* 
wetyozae i gdzie ie są  m e  detal cznie

i hurtownie do nabycia.

lUln. Leszek S k tes l, aiMfrz
to* L w rw , H alicka 19.

D
z i e s i e ć  u b i k a c j i
na biura w centrum położone 
dla Większego przedsiębiorstwa 
do odnajęcia. Wiadomość pod 

„Bez odstępnego" w Adinimstracj'.
56 88-1

artykułom, dorównywującym w zu­
pełności najlepszym ' czekoladom 
szwajcarskim i francuskim. 

W ytączne przedstawicielstwo „Ol­

ki" na Lwów ma hurtownia Zeigera 
przy ul. Furmańskiej 1. 14, właści­
ciela pp. Fluhr i Berg.

a pi ócz zaspokoic-nia zapotrzebo­
wania krajowego, częm  produkcji \  
eksportuje do Angiji.

Towarzystwo operuje wyłącznie 
kapitałem krajowym i ustawicznie 
powiększa sw'ój zakres działania. 
P rzy fabryce zbudowano takzc ta r­
tak, a niebawem ma pow itać rów­
nież fabryka fornirów.

/BWiloii Eiinbu PMptoep.
(p.) Ze względu na poważne firmy 

przemysłowa, reprezentowane w P a ­
wilonie Banku przemysłowego, po- 
święcacm y opisowi eksponatów w 
tym pawilonie osobną rubrykę.

WÓZKI DZIECINNE DO SKŁA­
DANIA „EROS".

W  Pawilonie Syndykatu szcze­
gólniejszą uwagę zw racają wózki dla 
dzieci system u am erykańskiego fir­
my stanisławowskiej „Eros". Wózki 
te o nader eleganckim wyglądzie i 

isolidnem wykonaniu są bardzo prak

ZAKŁADY PRZEMYSŁU ZAPAŁ­
CZANEGO „PŁOMYK" W WAR­

SZAWIE.
Młode to przedsiębiorstwo, gdyż 

dopiero wr marcu 1921 rozpoczęło 
budowlę wielkich Zakładów przem y­
słowych. które dziś rozciągają się na 
terenie 9 i pół morga. Jednakowoż 
energiczna inicjatywa i wielki nakład 
kapitałów dozwoliły na wykończenie 
w  przeciągu roku zabudowań fabrycz 
nych i instalacje urządzeń m aszyno­
wych tak, że fabryka już z począt­
kiem bieżącego roku mogła byc w 
ruch wprowadzona.

Obecnie fabryka zatrudnia około 
600 robotników w dwóch szychtach. 
Dzienna produkcja zaś wynosi 150 
skrzyń po 5000 pudełek każda. Jed­
nakowoż fabryka ciągle się powięk­
sza tak, że w krótkim czasie będzie 
ona w tym dziale przemysłu najwięk 
fizym zakładem w  kraju. Produkcja 
jej obliczona jest na miljon pudełek 
na dobę,

Kiosk „Płom yka" w Pawilonie 
Banku przemysłowego musi zwrócić 
powszechną uwagę swoią oryginal­
nością. Jest to rodzaj świątyni egip­
skiej, w spartej na czterech słupach, 
pokrytych jak gdyby pulydirom ią w 
barwach czerwronych i niebieskich na 
białem tle, o naczółkach w tonie 
czerwono-żółtym. Po bliższem przyj­
rzeniu spostrzegam y, że zdobnictwo 
to układa, się z tych samych etykietek 
którymi oblepione są oudełką zapa­
łek „Płom yka". W  śwdątyni tej znaj­
duje sie w  pośrodku jakby w ielki oł­
tarz ..Płom yka" z olbrzymich pudeł

i t a n M .
W  Zbiornicy „Dciuat" P rzem yśl — 

B a k o czy ń ee  odbędzie się  w  dniach i 5, 
J4, i 15 w rześn ia  I>. r. publiczna sp rz e ­
daż różnych m aterjpłów jako to drob­
nych  narzędzi gosp od arstw a  rolnego, 
d om ow ego, narzędzi .ślusarskich kow p  
sk ieh i innych rzem ieśln iczych  drobnych  
częśc i m aszy, zelaza k ow a lsk ieg o  itp.

Sp rzedaż o d b y w a  s le  w  godzinach r,d 
9-tej do 13-fej b ez  obow iązku w nos/.ę-  
liia podań. 470

-HieroMCfWO Elispnzhtnrs J B S M 9 T “
k r a  O IW.

zapałkowych z dwoma piram.dami 
zupałkowymf po bokach.

Jak ż licznych fotografii, zawie­
szonych na tylnej ścianie kiosku, wi­
dać, zarówno cala fabryka zbudowa­
na w konstrukcji żelazo-betonowej, 
jak i wewnętrzne urządzenia m aszy­
nowe, odpowiadają najnowszym w y­
mogom techniki w  tym  dziale pro­
dukcji. Fabryka w yrabia nie tylko 
zapałki zwykłe, ale także impregno­
wane i pomimo krótkiego jeszcze cza 
su zjednała sobie w całej Polsce o- 
grom ny popyt i rozpowszechnienie,

ZABAWKI I GALANTERIA DRZE­
WNA FABRYKI „JAWORÓW".

Nic pierwszy to raz wodzimy na 
„Targach" eksponaty fabryki „Ja-i 
worów". Jediiakżę* zawsze świeże 
zainteresowanie wzbudza widoczny 
znaczny postęp w' technice i arty- 
stycznem wykonaniu zabawek, nace­
chowanych swojskun charakterem  i 
dalekich od tandetnego szablonu za­
granicznego importu, \ ja k  niemniej 
galanterii drzewnej, odznaczającej 
się nader czysto wykonana rzeźba 
i oryginalnością motywów. Również 
i naczynia kuchenne wykonane w tej1 
fabryce odznaczają się solidnością i 
trwałością. Fabryka idzie po linji 
ciągłego rozwoju.

no Tarpch
Rekord fi my

IttdtiiGli.
Jakób Kaharce.

Wśród eksponatów zwracają na 
la rg a c h  Wschodnich mvagę ekspo­
naty wyspecjalizowanej w przyrzą­
dach elektrycznych firmy Jakób Ka- 
hane. W  dzisiejszych czasach naj­
bardziej uiubiona dekoracja mieszkań 
są lampy elektryczne i abażury. 
Zwłaszcza w dziale abażurów w y­
bór jest wielki, a zarówno krój, jak 
też m aterjał należy do zagadnień, 
które znakomicie rozwiązała firma 
Kahanego. Klienci tej starej i znanej 
we Lwowie firmy, obserwjijąe jej 
rozwój jednogłośnie stwierdzają, że  
w bieżącym roku doszła ona do naj­
wyższego punktu rozkwitu. Elektry­
czne lichtarze, świeczniki, lampy sto­
łowe. lampy wiszące w najrozmait­
szych gatunkach — wszystko to ar­
tystycznie wykonane i wykończone.

W  obecnym sezonie firma Jakób 
Kaliane przygotow ala się na przyjc- 
vie swyiieh kljentów' w prost odświęt­
nie. Przed kupującymi leżą przed­
mioty z marmuru i brouzu, postu-

nenty na których widzimy elek­
tryczne zapalniczki do cygar i pa­
pierosów, ś'iczne rzeźby, na których 
dyskretnie ukryto taster dzwonka 
elektrycznego lub elektr. zapaiacz 

Ląmipy sprzedane przez firmę Ja- 
koó Kahane zdobią już mieszkania 
ludzi zarówn-o bardzo bogatych, jak 
też i średlnio zamożnych. ■ Bu jedni 
i drudzy mogą. nabyć stosownie dla 
siebie urządzeuią clckt-yczne, nie 
żakrjąc wną.le kapitatu.

W reszcie jx)dnicść należy jako 
obaaw- bardizo douatm. że szef firnty 
p Jakób Kukane i jego małżonka u- 
dzielają z całą chęcią wszelkich wy­
jaśnię ii odnośnie do działu przed­
miotów' elektrycznych i to zarówno 
na placu Targów' Wschodnich, p j- 
wolou główmy nr. 9. (stauówwSKO 
950), jak leż w  mieście w  central­
nych składach <?rzy ul. Kopernika 
1 2 — Oiha te magazyny względnie 
miejsca sprzedaży naprawdę w ado 
obejrzeć!

azo Komisji sejmowe] na
W czoraj ze Lv-mi a wyjechała 

Komisja sejmowa dla s,praw odbu­
dowy, w skład której wchodzą po­
słowie: Bryl (P. S. L-). Posacki (Th 
S. L ). ks, Matus (Z. L. N.). Łuszcze­
wski (Clt. N.). HeHmąti (W yzwole­
nie). Komisja ta dokona lustracji po- 
stępii odbudowy w V o.iew ódz.twąch 
Iwoiwskiem. stanisławmyskiem, tar- 
m-tpolskicim i części wołyńskiego.

Na dzień 10. ban. prizypudiwe 
objazd pow iatów : lwowskiego, zb> 
c/owakiego i brodzkiego. na dzień
11. btn. dabieirskiego i krze-niienie- 
ckfcgo, na 13. bm. Inisiatyńskiego, 
czorUkowsfciego. zalc.szczyckicgo i 
buczackiego. na M. bm. podHiajeckie- 
go, halickiego i bi zczańsLtego, na 
15. b m . sla-msław owskiego, nadwór- 
ińańskiego. kolomynkie-go j śniatyń- 
skiego.

HflPEU lSZE aksam itne, filcow e, 
czapki sportow e,

_______________________ w oale
poieca na SEZON Je S IEN N Y  znany z wytwornośc i smaku

M # !  ' a z y n  M .  T o m a s z e *  » b  i « t j
53 897 # u ** A k a d e m ic k a  1. 4

F O n W Y Ż ^ Z L N l l :  K W O T Y  F M IG P A -  
C Y J N F . I  D O  S T  Z .IF D N .

Jork. (A W ). P ię i.yrien t C ooiidre  
m-/.yjal oue?<jaj ną audiencji 4'-leca'A w  
nov njoi.sinej iniedżryurarcdouiei organiza­
cji Iyh handlow ycli Na p ierw szem  mii.H- 
scii postaw iono so rą w c  rew iza  d o ty ch ­
cza so w y ch  przep isów  erp izracyinycii w  
tym  sen sie  bv rocztir k w e te  eurieracył- 
r>a pod w w ższyć. jak rów nież b v  do Am e­
ryki m ogli w y jeżd ża ć  łep ie ł w y k w a lifi­
kow ani ludzie.

/
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Gospodarka ilemato na Kresach.
Czy ju ż  niema miejsca dla Pefafcćw?

Demobil wojenny zbiera, jak w ia­
domo Oddział Likwidacji „D em at’’ 
w W arszawie, mający w miastach 
wojewódzkich swoje ekspozytury. 
Jedną z takich fiiji jest Ekspozytura 
.,Demat“ w Łucku. Musimy jednak 
odchylić niejeden rąbek tajemnic, 
które zapewne zainteresują szeroki 
ogól, oraz może... odpowiednie czyn 
r.iki, które powinny te anormalno- 
ści usunąć.

' Nie można zrozumieć, w  jakim 
celu przydzielonych jest do „Derna- 
tu’’ w Lucku k i t a  oficerów, między 
nimi i zawodowych (i to od kilku 
iat), którzy m ają za zadanie speł­
niać czynności „czysto” urzędnicze. 
Ci panowie są przynajmniej .0 ja­
kich 100 proc. lepiej uposażeni od 
swych kolegów z pułków, a mają 
prawie samodzielna pracę, koncen­
trującą się po największej części 
w  ciągłych jazdach.

Dziwnem wydaje się, że „De- 
m at’’ zatrudnia po największej czę­
ści urzędników nie-Polaków, szcze­
gólnie w Lucku mamy rozmaitych 
panów, których nazwiska kończą się 
na ...sow, ...kin itp. Nie mają oni zu­
pełnie poddaństwa polskiego, a o- 
becnie, sikoro w e wszystkich urzę­
dach państwowych usuwają obco­
krajowców, to  w- „Deinacie’ , jak 
w jakiej prywatnej instytucji, nic 
się w  tej mierze nie dzieje. Zdaje 
się. żc uiamy dość wielką ilość daw­
nych oficerów Polaków, którzy 
przez zdemobilizowanie zostali po­
zbawieni egzystencji i zajmują miej­
sca konduktorów, posterunkowych 
♦policji itp. Ale za to w „Demacie < 
.najniższy funkcjonariusz (nie-kauce- 
laryjuy), który nawet nie musi dob­
rze wmieć ‘ pisać, ma pobory prawie
VI. kategorii urzędników państw o­
wych, podczas gdy 11. p. wc Łwo- 

•wie, rozpisują konkurs na urzędni­
ków administracyjnych przy pocz­

c ie , ofiarując aż IX. stopień służby, 
przy ten 1 żądaja ukończonych sta­
diów prawniczych!...

Czy to trochę nie zanadto sze- 
,roko szafuję ssę p4cmadzmi ipań- 
stwowenri. ho przecież za czynr.o- 

' ści wygodne, takiego pana kierow­
nika ekspozytury nic potrzeba pta- 

;cy... ministra, a zdaje się niewielką 
'będzie różnica! Choć „Dcniat jako 
zbierający m ateriały leżące na po­
lach „bez pana” zasila dość obficie 
Skarb Państw a, to z drugiej strony 
nie można przecież wyrzucać pie­
niędzy dla płacenia urzędnikom od 
których nie żąda sie prawie żad­
nych studjów. a do tego płacić pen­
sje tak wysokie, szczególnie dla 
tych, którzy niedawno wrócili z Ro­
sji, gdzie służyli u bolszewików',

' w i  I t a ­

l i i
P ew ien  berlińczyk  inż. Peif, w y n a ­

lazł bardzo tani i dow cipn y sposób  tał 
szo w a n la  p ien ięd zy . D o p isy w a ł p o p o i-  
stu  kilka zer na biletach tysiącm ąrk o- 
w y ch  i najspokojniej pfacit nimi za  
w szy s tk o , zw racając  specjalnie uw agę  
na o w e  dopiski i objaśniając z  p ow agą:

P ro szę  dobrze u w ażać  tu są  dop isa­
ne zera, Bank państw a nic ma papieru, 
w iec  zu ży tk o w a ł ty s ią c in a rk ó y k i —  
ten banknot op iew a 10 m ilionów , o d a m i 
w zór.

I naiw ni ber liń czycy  brali z ochotą  
, I®-«aUtaiówki.

słabo władają językiem polskim i co 
najważniejsze nie są dotychczas... 
obywatelami i polskimi!

Panie Ministrze, oczekujemy w 
tym wfzigiędzie oczyszczenia „stajni 
Augjaisza”, a z pewnością znajdzie

Stanisławów, w e wrześniu.
(st.) Cały Stanisławów jeszcze 

w  grudnia 1922 poruszony (był arty ­
kułami p . Zbigniewa Orwicza p. t. 
„Z poza kulis wojskowego więzie­
nia karnego w Stanisławowie”, któ­
re umieszczone w „Kurierze Stami- 
sławowskifm” przyniosły bardzo 
ciężkie zarzuty, skierowane prze­
ciw  ówczesnemu dowódcy w  S ta­
nisławowie podpułk. Bielawskiemu.

Autor artykułów , znany ma bru­
ku stanisławowskim  ze sw'ej chlub­
nej pracy dziennikarskiej, o d p is u ­
jąc artykuły  te swojem  nazwiskiem, 
udowodnił opimji publicznej, że pod- 
radk. BieJafcowski Stanisław  jest 
liiezdohiy do noszenia zaszczytnego 
munduru żołnierza polskiego. Z wiel­
ką pedanterją i skrupulatnością p. 
Orwicz przeprowadził wszelkie do­
wody, przedstaw iające fakta i świad 
ków  różnych nadużyć. Działał on 
tytko w imię praw dy i sprawiedli­
wości, gdyż podpuJk. Bielakowskie- 
go naw et nicz.uał osobiście i nie po­
zostaw ał z nkn w  (żadnym stosunku 
osobistymi ani też służbowymi.

Podwilk. Bielakowski po  prawie 
6-tygodni owym namyśle wytoczył 
p. Orwfezcwi proces o obrazę czci, 
przyczepi pierw sze przesłuchanie 
obwinianego odbyło się dnia 31. 
stycznia b. r. Dwa dni trw ały  ze ­
znania przed sędzią śledczym ,p.

W  ubiegłymi tygodniu zdarzył 
się ciekawy wypadek w e yysi Lu- 
czyniec koto Rohatyna. Marja Strąk 
zbudziła swego męża Stefana rano 
i kazała mu pójść do sadu pozbie­
rać gruszki. Mąż w stał i w yszedł na 
podwórze. P o  upływie kilku minut 
w stał ojciec męża Dm ytro i uda! się 
do stajnli swoich koni, gdzie ujrzał 
siraszny widok. Koło żłobu zastał 
syna z rozszarpaną twarzą, nieda- 
iącego znaków życia. W ezwana ko­
misją sądowo-lekarska stwierdziła 
śmierć z powodu eksplozji w usta cii.

Śledztwo policyjne ma i&elada

S in a w y  teatralne. W  ostatnich dniach 
n a w ied z iły  S ta n is ła w ó w  dw a w yb itne  
bałagany tea lia in e , a to: ..Teatr \u i lu -  
rahio-O.światow y “ W y so ck ieg o  i „B a­
le t” T eatru W ielkiego w e L w ow ie . P. 
W y so ck i, który  na sp ółk ę  z p. W ojta­
szk iem  w ypełnili program sta ro ży tn o ­
ściam i, nic mająccmj nic w spólnego  ani 
7. kulturą, ani ? o św ia tą , stają dziś ita 
takim  poziom ie arty sty czn y m , żc  (le­
piona publiczność nie m oże m ieć n aw et  
m  oścfa Etrcteasji, by co ś  lep szeg o  poka-

się dostateczna ilość Polaków, któ­
rzy  odpowieduiemi studiami będą 
mogli tych panów zastąpić, choćby 
to naw et nttaio trw ać jeszcze tylko 
półtora rokn! „Kresowiec1.

Krupką, w  których p. Orwicz cał­
kowicie przeprowadził dowód praw­
dy, co też następnie potwierdziły 
dziesiątki świadków, których cyfra 
sięga (nieomal stu. W najbliższej ka­
dencji sędziów przysięgłych miał 
się odbyć niezwykle senzacyjny ten 
proces prasowy, gdy tymczasem w  
dnću 6. m arca b. r. zjawi! się w  S ta­
nisławowie pułk. Janczewski, pro­
kurator wojskowy, k tóry  na pod­
stawie zezwolenia prokuratora k o ­
gla od sędziego Krupki zabrał do 
W arszaw y wszystkie akta, odno­
szące się dio podpulk. Bielakowskic- 
go z tern, że za tydzień albo akta 
zwróci albo też nastąpi wycofanie 
oskarżenia, wniesionego przez pod- 
pulik. Biel akowskiego.

Do dnia dzisiejszego minęły już 
trzy miesiące, a W arszaw a na licz­
ne urgensy sędziego Krupki naw et 
nie odpowiada. Generalna' prokura­
tura lekceważy sobie całą sprawę, 
co nasuwać musi bardzo przykro 
refleksje. Obwiniony p. Orwicz ma 
obecnie zamiar w je c h a ć  w  spra­
wach zawodowych zagranicę, nic 
może jednak tego uczynić z powodu 
wiszącej w toku spraw y, przez co 
ponosi nieobliczalną szkodę. Już 
i druga kadencja sędziów przysię­
głych minęła, a W arszaw a upor­
czywie milczy.

Cóż na to p. Minister?

zagadkę do rozwiązania celetn usta­
lenia, czy się m a do czynienia z sa- 
miLójstwein czy też zabójstwem, 
tem bardżiei że śp. Struk był cichym 
człowiekiem i cieszy! się dobrą 
opinią.

Ciekawy jest fakt, żc  sąsiadzi 
slytszcli w tym czasie głuchą eks­
plozję. natomiast b rat zmarłego, Ny 
kola, spiąć w  tej samej stajni, nie- 
slyszat nic i dopiero zbudzony prze- 
ojca zobaczył co się dzieje. — Nie­
wątpliwie z czasem wyświetli nam 
policja tą ciemną sprawę.

korespondenta).

z.ąli. L esz lw o w sk i balet, p op rzedzony  
szum ną reklam ą i brylujący w ie lu  czo -  
low eiu i nazw iskam i, pow in ien  byt do ło ­
żą ć hoduj n ieco starania by d ąć  choć  
matą rekom pensatę publiczności za tir, 
że  zap łaciła  tak w y so k ie  cen y  w stępu. 
L ecz  zdaje s ię  lw o w sk i T eatr Miejski 
w zią ł sob ie  za ! żądanie w y c h o w y w a ć  
sw y c h  a rty stó w  tak, b y  n a w et i pry­
w atn e  ich im prezy na prowincji zo sta  
w iaty  z a w sz e  przyk ry  posm ak stosun­
ków, panujących w Jkróiestw je” sztok i

Zegar w ie ż o w y  na hotelu „W arsza­
w a" w  S ta n is ła w o w ie  znow u stanął, 
w prow adzając w btąd publiczność, nie 
znającą stosunkó m iejscow ych . C zyż  
prasa z a w sz e  musj przypom inać o obo­
w iązku nakręcania zegara?

W ybryki uczn iów . W dniu 5 b. m. 
o d b y w a ł się  pogrzeb bl. p. S a ry  Hiibier, 
w którym  w zięli udział najpow ażniejsi 
o b y w a te le  m iasta. G dy pogrzeb mijał 
bursę im. K raszew sk iego , w y ch o w a n k o ­
w ie  tejże  poczęli rzucać kam ieniam i 
przed i ponad konduktem , w y śm iew ając  
się  przytem  z uczestn ik ów  teg o  sm ut­
nego obrządku. Z w racam y na ten fakt 
u w a g ę  Zarządow i B ursy , pragnąc, by  
w  p rzy sz ło śc i coś podobnego nie p o w ­
tó rzy ło  sie  już., gd y ż  podobne 7-*i <■;!;» 
daleko odbiegają od w ych ow an ia  i kul­
tury . \  C*M» w4 \ krul-i1«ń4ii

KniM i: ia f  h.
Zegar na ratusza doczek ał się  w r esz ­

cie tej szczęśliw ej chw ili, że  przystą­
piono do jego napraw y, która  już za  
kilka dni będzie uskuteczniona, dając  
m ieszkańcom  Kotom yii m ożność punk­
tualnego życia . W  ostatn ich  czasach  z e ­
gar ra tu szo w y  m iew a! tak w span ia ły  
humor, ż e  ludzie przykre n ie ra z -z  -tego 
pow odu ponosili kon sekw en cje  spóźnia­
nia s ię  na pociąg  e lc .

P rz y  kasie b iletow ej na dw orca  w, 
K ołom yi są  um ieszczon e d w a  nap isy , .a 
to: „w ejście"  i „ w y jśc ie”. T akie ostrze ­
żen ia  są  bardzo potrzebne, a ie nie po­
w in n y  nigdy w y w o ły w a ć  śm iechu na 
usta podróżnych. M ianow icie tak na je­
dnej, jak na drugiej tab liczce litera .4“ 
w ym alow an a jest odw rotn ie, co  m oże  
m ieć m iejsce w  podrzędnym , przedm iej­
skim  kramiku, a n igdy w  budynku iz ą -  
dow ym , k tórego w szelk ie  og łoszen ia  
pow inny ce lo w a ć  ortografią. Spodzie­
w a m y  się, że  notatka nasza  natychm iast 
odn iesie  skutek i nap isy  zostaną zm ie­
nione.

Kultura sportu. D ow iad ujem y się , że  
znakom ity  bram karz 49 p. p. w  K olo- 
inyji, W ła d y sła w  P atkow sk i, którego  
w ielk ie  za le ty  niejednokrotnie podnosita  
prasa codzienna i sportow a, po m atclm  
z 19 p. p. O. L. w e  L w o w ie  le ż y  ciężko  
chory. P a d ł on bow iem  ofiarą bnitainej 
gry  jednego z  napastników  „dziew ięt­
nastki", k tóry  go, leż ą ce g o  na ziem i nie­
ludzko kopał. W ogóie  gra 19 p. p. i 
jej kulturalność bardzo c zę sto  n ie po­
trzebuje kom entarzy, czeg o  ostatn io m a­
m y piękny kw iatek .

,11-letn ia Stefan ia  G rabińska, żona  
inżyniera, b ęd ąc  na ietnicm  m ieszkaniu  
w  Jastrzębcu-Zdrojn, padlą ofiarą stra sz ­
nego  w ypadku, k tóry  w inien b y ć  prze­
strogą dla naszycli gosp odyń  i s łu żą­
cych .

'3411 dc z a s 'rcs^ u lu rfa  ina&zynki (sp i­
rytu sow ej p. G rabińska przez n ieostro­
żność  oblata się  sp irytusem . P łom ien ie  
szyb k o  objęły  ubranie. N ieszczęś liw a  
w y b ie g ła  na schody, co  p rzy czy n iło  się  
do rozniecenia płom ieni. S ą sied zi zer­
w ali ubranie i ofiarę p rzew ieźli do szpi­
ta la  w Żorach na G. Śląsku, gdzie mimo 
usilnych zab iegów  lekarzy, ż y c ie  zakoń­
czy ła .

.Oprócz m ęża  p o zo sta w iła  ośm iolet­
niego syW a 'ńs D ó ro g o  rozpalając m a­
szynk ę, zam ierza ła  p rzy g o to w a ć  kakao.

13 i  e  I  d  a .
Z dnia 10 września.
GIEŁDA ZURYCBSKA.

Zurych. (P A T ), N otow ania  w stępne  
z dnia 10. bm. Berlin 0.00.014, H olandia  
218)4, N ow y Jork 556. Londyn 25.21, 
P aryż  31, M ediolan 24.07, P raga  16.60, 
B udapeszt 0.03. B ukareszt 2-50. LSeigrad 
5.85, So i ja 5.35. W arszaw a W ie­
deń 0.007S i jcd:ia ósuui,, Awsrr. stesirpi. 
0.0079.

1 . .V A \ A <■ *

(Od naszego korespondenta).

Samobójstwo czy marMwD?

Z ziemi stanisławowskiej.
(Od n aszeg o
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Wczoraj w  p*fldiriie o trzym a­
j m y  od Delegata .ministerstwa 
skarbu we Lwowie dr. Marcelego 
P.meUia pismo następującej treści: 

Upraszam o zaniechanie notowań 
waiut i dewiz łak w sprawozdaniu 
gkśłdowein, jak i w obrocie poza- 
siełdowem.

Lwów, cinia 10. września 1923.
D r. Al. P a iie tb .  

Jakko-1 wiek pawyftfe-e pismo do-

W IADOM OŚCI GIEŁDOW E.
L w ów  lu. września, 19-3.

W tfziale akcji bardzo liczne transak- 
'cie przy dużym  popycie. Kursa nuogól 
chw iejne.

A. B. Hipot. 180.000. Pow. B. Kred, 
notował 20000, B. Przem, przy dużycn 
obro.acli od 82—8600U, meei. 78000. — 
Ziem. Bank Kred. ustali! się przy 41000.

Chudorów w a lu t  się od 1-220.000— 
1,260.000. O ikos poszukiw any, zakoń­
c zy ł 745.000. *1 esp y  początkow o
1,350.000 za k o ń czy ły  1,300.060. C egielsk i 
z 165.000 oDuiżyt się  na 140.000 P aro­
w o z y  m ałe obroty po 122.000. Z ielen iew ­
ski pod ko-nicc 1,950.U00. B row ary  
l,o75 000. T epege  aw ansow ał na 830.000. 
Pocisk 180.000. R ak szaw a  500- 525.000. 

P .  Nafta końcow e transakcje po 118.01X1. 
P e z e t  65— 75.000. P . T B do 75.000, 
nie tf. 65000. Tendencja w akcjach chwiej 
'<ua. U sposobien ie o żyw łon e.

W skuiek  zarządzen ia  M iuisterstw a  
Sgarbu za w ieszo n o  notow ania w alut 1 
d ew iz  na w szy stk ich  giełdach z w yją t­
kiem g iełd y  w arszaw skiej.

TRANSAKCJE W AKCJACH.
A zot 105, nf. 85; B iblioteka polska  

90; Chybie 1800,1780; D rożdże G. 40; 
G azolina 240, 260; G azy 5800— 6000: 
E oresta 150— 165; Jaw orzn o  3700— 3900, 
L csien icc  180— 190; O lkusz 128— 130; 
W ęgłów  ki ni. 4800—5000; Akum ulator  
250; B riigera 750—775 dr. 800; C zech o­
w ic e  52—56; E lektr. n. S . 37— 38; Len 
w K. 3n5—370; L ok o m o ty w y  170— Ibu; 
Nitra 58 uf. 5*1; Star 145.

g i e ł d a  w a r s z a w s k a .
W a r s z a w a .  Narta 110—105, Zie- 

t e u ie w s k i  1900. C e g ie ls k i  140, Cho- 
d o r ó w  1210— 1250, Parow ozy 117— 
f i 16, PocisK 205, B. Z. S,p. Z 590. L, 
Przem. 75, Żyrardów 52 i oół.

C hodorcw  1290, 1260, 1250. D r z e w o  
59, 58. W ęgiel 1925, 900, 910, 1150. 1104 

I C egielsk i I T7.500, 142.500. 142.800, 140,
P ocisk  230. 205. P a ro w o zy  111, 117, 116. 
Cm m lów 225, 240, 220. P olska Nafta 
110, 105.

GIEŁDY NIECIECKIE.
W arszaw a. T el. w ł. (J.) N a dzisiej­

szej g iełdz ie  gdańskiej marka polska  
13.500 do 14.500, przek azy  n a ,.W a rsza ­

w ę  14.500 do 15.500, dolary 38 milionów, 
'do 40 m ilionów , w  Berlinie m arka pol- 
iska 19.000. przek azy  20 ty sięcy , dolary  
J50 m ilionów .*fu nt szterlingów, 226 mil- 
ijonów 800 ty sięcy .

Dział ekonomiczny.
Ze św ia ta  handlow ego. D ow iaduje-  

irr.y s ię , żc stara, znana krakow ska fir­
m a Drobner, przodująca w  P o lsce  w  
[dziale handlu lekarsk iego —  przeszia  
inr w ła sn o ść  spółk i akcyjnej, specjalnie  
,w  tym  celu założonej. Rada z a w isd o w -  
jeza w ybrana na ostatnicm  w ainem  ze­
braniu sk ład a’ s ię  nWtylko ze  z n a /t  ell 
protektorów  zd row ego  prz.emysłu i han 

ftlhs w P o lsce , ale należą też  do niej rc 
1 prezentanci k św iata  lek arsk iego b ezpo-  
, średnic za in teresow an ego  w roz.yojn  
ifirm y Drobner. P rezesem  R a d y .‘został 
'w y b ra n y  gen dyrektor Batiku M atopo]- 
U,kiego p. A Ungar. zaś w iceprezesem  
fp io i. U. J. St. C iechanow ski. Nadto na­
leżą  d o > Rad* prezes dr. T. S tarzew sk i, 
piof. U. .1. «b. Ł cpkow sk i. prof. U niw er  

iW arsz  dr. ftlichaiow icz, dyr. H. Rlpper, 
itiyr. A. K irthm ajer, radca leg . dr. L. 
j W asserberger T Ż uk-Skurszew ski. — 
Dvreki:)u Spółki sp o czy w a  nadal

tka eh d o ty ch cza so w y ch  ; za w iad ow ców  
Zr a s?  pęr. Drobner, pp tka  lio l. 

#- - '  - -

W
ręczone zostało oajn bez adresu 
I w formie uienrzędowej, lojalnie 
wstrzymujemy się od zamieszcza­
nia notowań giełdy lwowskiej wa­
lutowej i dewizowej.

Rów ltosześnie zwracainry uwagę, 
żc do tej chwili, do gMziny zani­
knięcia numeru, nie otrzymaliśmy 
żadnej oficjalnej informacji od władz 
kotufio tent ny oli, poza wiadomością 
mającą cechy urzędowe, że noto-wa.

1 Stan. D robnerów , znanych z żv w ej i- 
n ic ja tyw y  i przedsięb iorczości. Akcje 
spółk i Drobner z o sta ły  praw ie w  ca ło ­
ści już z now ej emisji, która dopiero z o ­
sta ła  uchw aloną przez d o ty c h c z a so w y m  
u d zia łow ców  su bskrybow an e pozosta ­
ła jeszcze  n iew ielka ilość, którą sub­
sk ry b o w a ć  m ożna w  K rakow ie, albo w e  
filii w W a rsza w ie, która się  znakom icie  
rozw inęła . T akże w a rsz ta ty  fum y Dro­
bner bardzo dobrze się  rozw ijają, a w 
najbliższym  cza sie  n o w e  będą urucho­
m ione. —  R zadko, która firma handlow a  
c ie sz y  się  tern uznaniem  i taką op in ii, 
jak firma D rooncr, która istnieje już 55 
lat,' i rokuje jak najlepsze nadzieje.

Kronika.
[L w ó w , 10 w rześn ia

B ułgarzy na T argach W schodnich.
P rzez  dzień sobotni b aw iła  na largach  
W . w y c ieczk a  bułgarska złożona z 
przedstaw icieli nauki i sztuki. O prow a- 
dzana przez dyrektorów  la rg ó w  W sen. 
zw ied ziła  sz c ze g ó ło w o  w szy stk ie  pawi­
lony, przyczem  nie ntiała w proś: słów  
uznania dla pow ojennego dorobku go­
spodarczego  P olski. P o se ł dr. W aticzew  
w y ra ził zdanie, iż nigdy nie sp odzie­
wał się , ab y  w tak krótkim czasie  z 
ruin m ogło  dźw ignąć się  tak w spaniale  
ż y c ic  ekonom iczne.

(— ) K radzież koni. W  nocy Seba­
stianow i G ęścile  i Jarcowi Ucmalskictnu 
skradziono z pastw iska w B asió w ce  pa­
rę koni, w artości 60 mili. mk.

(— ) Spóźn iony gość . W czoraj po go­
dzinie policyjnej dobijał się  niejaki R o­
man lhow sk i. kupiec zam przy ul. D łu­
go sza  19 ta-k energiczn ie do kawiarni 
Szkockiej, że  w yb ił szy b ę  w drzw iach, 
a kelnera Joscfsbcrga. który  ch ń a l go  
msut/koić sklął b rzy d k ). Spóźn ionego i 
aw anturującego się gośc ia  z d o ła j dopie­
ro uspokoić posterun kow y p >licji.

(— ) Złodziej na T argach W schodnich. 
Na w ezw a n ie  jedbego z  funkcjonariu­
s z y  T argów  W schodnich aresztow an o  
w czoraj St. W erszlera . zam , przy uljj 
Bernardyńskiej 15. przvdyban ego  na pia 
cu T argów  z 1 kg. m asta i w iększą ilo­
śc ią  szpilek podejrzanego pochodzenia.

Z t e a t r u .
TEŚTR WIELKI

W to .ek . 11. bm. „ C arm en ’
TEATR MAŁY.

W torek , 11. bm. „M usisz b yć  m oją'. 
TEATR NOW OŚCI.

W torek , II. bm. „M adame Pompa- 
dour“.

Hraniha ̂ portowa!
P ogoń— Landa 3:1 (1:1). Z aw ody o 

m istrzostw o P olski w schodniej rozegra­
ne w V. ilnie przy n io s ły  słabe, zw y cię  
stw o „Pogoni" w yczerpanej grą z 
„M akkabi“ i długą podróżą.

Polottja (P rzem y śl)— W aw el (Kra­
ków  (3:0. Z aw odv sobotnie przen iosły  
zasłużone z w y c ię s tw o  Polonji. D obrzań­
ski strzelił 2 bramki a Duda I. jedną. 
S ęd z io w a ł p. Radwański.

Polorpa (P rzem y śl)—-W aw el , (Kra­
ków 3 0. Z aw ody sobotnie przyniosły  
niu W aw el rozwiną) bardzo tadną i 
u«utbuMcyjł.ą grę  i j f  sw+^ę ka­

nia w a lu t  i d o w iz  na g ie łd z ie  w a r ­
szawskiej są i bada publikowane.

Nic rozumiejąc z^peli-le iateticji 
powyższego zarządzenia, co do k tó ­
rego nic wdajemy się w ocenę jego 
słuszności, oczekujemy wyjaśnień ze 
strony kompetentnej i aż do tej 
chwili — rzecz prosta notowań gieł­
dy w aihitowej lwowskiej —• poda­
wać nie 'będziemy.

znaczył iedną bramka strzelona w  dru­
giej połow ie. Sędzia  p. Sciiorr debry.

20 p. p.— 19 p. p. (1:0 (1:0). Z aw ody  
o m istrzostw o armji, rozegrane w' Kra­

k o w ie  5. hm. przyniosły, najsilmeis,' ( ’ 
drużynie w ojskow ej n iezbyt efektownie 
zw y d festw o . gdyż  K rakow iartc u/.ys-- 
kajl jedyna bram kę w 15 mm. z  karnego  
za nastrzeloną rękę. W  zespole kruków- 
skim grali: Rcym an. Z im owski. Kogut, 
M azirrkiewkiz i w iciu irtnych dobiycli 
jSrac^y. W 19-tce zaw iódł atak. za to 
bram karz Czernum ski spisał się  d ..el- 
nie. 19-<ka w n iosła  orotest o un iew aż­
nienie zaw od ów , gd y ż  20- tka sam ow ol­
nie zm ieinła sędziego . S ęd z io w a ł dr. W o 
iakow ski

Czarrri U—Sokół (S ta n is ła w ó w  5:1 (2:1)
Z aw ody o  m istrz, ki. B. wr/.ytuosiy za­
służone z w y c ię s tw o  C zarnym . Bramki 
strzelili dia Czarnych- Drapała jun. 4 i 
W y rzy k o w sk i 1 : dla S ta n isław ow a le ­
w y  łącznik. Grę prowadza' p. D ccow sU i

WYNIKI Z NIEDZIELI.
K atow ice. W arszaw ianka— Z ałęże 2:1, 

D iana—Naprzód 2:1.
ł ódź. ŁKS.— Toruński K S . 3:2.
W iedeń. S)ovan— fttirnn (G raz) 010, 

Slayia  (P raga)— tiakoah 1:0 (0:0).

OGŁOSZENIA
Posady i praca

DOCHODZĄCĄ kucharka poszukuje  
posadę, w lep szym  domu. C h o rą żc/y -  
zna 24. j 5 /13

POSZUKUJE SIĘ ru tynow anego  buchta! 
tera b ilansisty  z  branży drzew nej dla 
tartaku w schodniej M ałopolski. Zgłu­
szen ia  pod „Tartak" do Adm inistracji 
„G azety  Porannej". 454 3

B U C H A l TERKA rutynow ana i k o res­
pondentka D olsko-niem iecka, sam o­
dzielna siła  z p ierw szorzęd nym i św ia ­
dectw am i i d ługoletnią praktyką, po­
szukuje posady w  w ięk szem  przed­
sięb iorstw ie  lum dlow em  lub w banku. 
Z głoszen ia  pod „Zdolna i rutynow ana"  
do ■.Administracji. - 5691t2

PIERW SZO RZĘDNY iechn ik -deutysta ,
pracujący b iegle w o p eratyw ie  technicz  
uej i lekarskiej jakoteż w technice po­
szukuje posad y  w e L w o w ie  luli nu 
prowincji. Z głoszen ia  do „G azety  P o- 
lannej* pod „B iegły". 57'Jj

H| Mieszka nia, lokais,sklepy M

OLBRZYMI LOKAL sk lep o w y  z  duż 
w y sta w ą  i m agazynem  posiadam  \ 
centrum . Szukam  w spólnka z iaklei 
kolw iek  intratnej branży z ulużyr 
w kładem  w  g o tó w ce  i torwaracl 
P rzyją łb ym  rów nież dobre zastęp stw  
ze sk ładem  kom isow ym . O ferty pod 
„Business" do Adm inistracji -» G a ze t\  
Porannej", y  5687-

..
(

Nł i o d s ta w ie  uchw ał W alnego Z g r o m a d z en i oraz  R ady N adzorczej z  
dnia 2. sierpnia 1923 Zarząd Spółki Akcyjnej

Nakłady Przemysłu Szklanego
Spałka Akc. w Krakowie (dawniej Łndustrja)

prz^muj^ przedpłatę na usłija.aną i poćjpg da zatwierdzenia władz

li.  e m i& j ę  a k c j i
przez którą kaptał akcyjny zostaje p o d w yższon y  przez  w y d a n ie  80.000 sztuk 
kaeji po nominalnej w artości Mk. IO.uOO do nom inalnej k w o ty  Mkp. l.OOO.OCW.OOO 
na następujących warunkach

1.) praw o poboru przysługuje w ilo ic i 2 akcje n o w e  na 1 akcję starą po 
parsie Mkp. 20.000 za  1 akcję z doli.zeu iem  Mkp. 2.000 na koszt?  konfek­
cji i opiat sk arb ow ych;

2) pozosta łe  akcje poza praw em  poboru sprzedaw an e będą now ym  sub­
skrybentom  po kursie Mkp. 50.600 za 1 akcję z doliczeniem  Mkp. 6.000 na kosz,- 
ta konickcji i opfat sk arb ow ych;

3) akcie IF. em isji uczestn iczą  u zyskach  od dnia 1. lipca 1923.
4) R ozdział n o w y ch  em isii uskute zui Rada N adzorcza w edług sw eg o  

uznania:
5) w razie nicprzydzielcnia  akcii zostają w p łacone k w o ty  zw rócone  w  

przeciągu dni 14-tu z doliczeniem  15% odsetek  od dnia w p łaty .
P rzedpłatę przyjmuje: Kasa Spół i Akcyjnej w  K rakow ie, ul. K apucyń­

ska 7, teL nr. 2541. 452
’ DYREKCJA SPOLKI AKCYJNEJ 

ZAKŁADY PRZEM YŚLU SZKLANEGO W KRAKOWIE.

©©LOSZE11E.
Celem -oddania w przedsiębiorstwo budowy 3-piatrowego domu dla 

.służby Zakładu czyszczenia miasta przy ul. Zborowskich rozpisuje się 
niniejszem publiczną licytację ofertową.

Oferty należy składać w Departamencie technicznym Magistratu 
do dnia 20. września 1923 godz 12 w południe. Przedm ia-y robót o- 
trźjfmać można w Deparfamencice technicznym (III. piętro, drzwi nr 
120) w godzinach urzędowych. 5718

We Lwowie, dnia 5. września 1923.

Z Bi|stFata taft st" Miasta tama.
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Nauka i wychowania

SI UCMACZ filozofii poszukuje lekcji z 
zakresu gim nazjum . Z głoszen ia  poci 
„Sum ienny1- Administr. 5/02

I 1'n£B|T rprzedat, zamiana

SYPIALNIE, jadalnie, garnitury klubo 
V\e. biurka pól, anieryk. m ęskie i dam  
sk ie, m eble a n ty c z n e ,. dyw aniki, ma 
kuti i, pas polski, sprzeda okaizym ie 
Masa. Akcyjna. Akadem icka 3, p ie rw ­
sze  p iętro. _____________ 933-j

OBRAZY M alczew sk iego , W . K ossaka  
W eissa , M arkow icza i Hoffmana w 
przejeździć Okazyjnie sprzedam  Leo
im Sap ieh y  5, fff p. na lew o  od 9__ 11
i 2 -4 . 571 i

S«ozmaito

PUBLICZNIE ośw iad czam , iż w y n a la z­
łem  m etodę - u łatw iająca  'w  b ezp rzy ­
kładny „pćsób grę na fortepianie po 
czątkującym . R ezu lta ty  tenoinenalnc. 
Inżynier C hrzanow ski. Z im orow  „ /a  
I. 6 . _______________________ 5/0-1-2

'z a r a z  DO WYDZIERŻAW IENIA !ił
m orgów  pola ornegp p ierw szej k lasy  
z n o w in ii budynkam i gosp od atczym i 
i dom em  m ieszkalnyni w p ow iec ie  tai 
nopolskim  1 'A godz. od stacji ko lejo ­
wej. Adm inistracja „Oaz Por." 5707-3

KAPITALISTA, katolik z -750 miolionami 
poszu kiw an y do ren to w n eg o  interesu  
m anufakturow ego centrum . Z g ło sze ­
nia. L w ó w  sk rytk a  pocz,tow a44. 5;o9

SZUKAM m aszyn ę do św ie c  w  dobrym  
stan ie. O ferty do Adm inistracji K. K.

_____________________________________ 5 /12-3

SYPIALNIE jasne i ciem ne w  różnycn  
nach. Jadalnie w iedeńsk ie  i krajow e. 
P ok oje  m ęskie. K luby. f3iurka s ty lo ­
w e . Stoliki do k lubów . S z a fy  na ksią ­
żki i inne m eble o  p ierw sznrzędnem  
w yk ończen iu  poleca ,A rs“ H otel Kra­
k ow sk i. 5715

mm ifficn

BIELIZNĘ m ęską, dam ską, poście low ą  
przyjm uje do sz y c ia  Szw aln ia  Tea  
tyjska IA. 544912

MLOCARN1A parow a natychm iast do 
sprzedania O glądać: ul. K ordeckiego

. 1 15.   5372-10

M ŁYŃSKIE kam ienie naturalne i sz tu ­
czn e, najlepszy  czesk i fabrykat Trapp  
P ilzno  ze  sk ła d ó w  „R olindusjna". 
L w ó w , F redry 9. . 3497-8

O b r ę c z K i  s z c z ę ś c i a
sp rzed a je  now ożeńcom

H. Gutterman, 14
E ! 9 E B a B n a W B H B H B H B B n i

Specjalista chorób skórno-wenerycznych

Or. Ignacy Lćwenhcsk
ord. Trybunalska 4  (obok Rynko) 12— 1 1 3—6.

' _________  5710

F lL C D W E  K A P E L U S Z E
najtaniej n o w e, oraz przeróbki

T  *  U  4  &  &  ri£ I
Lwów. Koścńelna 8 (Omach Izby Rękodz.)

6468- z

B A T E R IE , LATARKI k ieszo n k o w e. Za­
palniczki, ża rów eczk l itp. w  w ielk im  w y -  
b o iz e  H urtow nie i detailiczn ie  po leca  

*A. FRIEDFEI.D , L w ó w , ul. Jagiellońska

i

1. 9. 413-10

DO MLOCARŃ  
najtańsza siła popędowa to ropre nroto  ̂
ry przewoźne „Perkun-* od 6 do 30 HP, 
Oferty, świadectwa, dogodne snfaty o  
raz pasy. cement, maszyny mlyń-tkła 

poleca „Pilot". Lw ów . Batorego 4 
_________  4941-20

t-ipffl ?T?Mii,E
32 ty o. ? wielk. do 50 ton tygedn owo 

P O D K O W Y :  handlówe i wojskowe 
do 15 000 sztuk dz.ennie 

O K U C I A  B U D O W L A N E
w yrabia m asow o 140

JCRŁ8 8 . A .  i i l l l W .

Jak m locarnie, sieczkarnie, pługi dw u- i 
w ięcej sk ib ow e okazyjnie do sprzedania. 
W iadom ość w  „P ow szechn ych  D oniiidi 
Sk ładow ych" . ginach P olsk iego  banku  
K rajow ego (L w ów , ul. K ościuszki).

0719

P 2A D C A  - EKONOM - ADMINTSTRA
TOR ( w yzn . m.) cz ło w iek  solidny 1 
energiczny , potrzebny do m aiatku nod- 
n is ic z tn c g o  przez w oiuc w e W schodniej 
M alopolsce P isem ne zg lc szen ia  z p o la ­
niem d o ty ch cza so w ej dzirtalnośei. rd- 

1 p iilm  św ia d ec tw  oraz reTąłcncii nadsy- 
i lać na leży : Kral i  w . sk iy tk a  p o czto ­

w a 81 289-2

©ś cielp
BB Dywany, tftodniki, f-ircnal, 

tiar i, K urę, P o a n sz lti
181 poleca

K ,  S k i b i ń s k i
u l .  K o p e r n i k a  *1.
(n a p rzećw  iizkow roua).

Wały traraspe
S ta l i blacha B Itb r a
w e  w s z y s t k i c h  g a tu n k a c h  

i w y m i a r a c n  
p oleca F abryczn y s k ł a d :

ADOlF w ie t c h y
•441 ł o t r ó w ,

Krć!a Leszezyńsk ego 2 0 -2 4 .

Bia odbudowy młynów
dostarczam y zaraz z e  składu:

W alce, Motory, K aspry, Ka­
nt eme, Łuszczarki, Cylindry, 
T fy ery ,  Gazę sz w ajc.  i t. p.

B iuro  H ;n ilo w o -T c c h n ic z n e

Em\, Oshiete i FriedlOird^
we Lwowia, Brajerowska 11 a, II. p.

5 76-1

S89 m TO reś.
W yłączne p r z e d s t a w ic ie lt w o  na 
Rlatopolskę w ydaw niczych fi m

t t l f !  N-Kltł1 iiiijll-
Również Joa areżim  wiedeńskie, angielskie, 
francuskie i Inni i.jdaw nictw i po ory g -  

nalnych cenach wydawniozycn
UWAGA! Pracowniom  damskich i mę- 
s ich sukień po na lesiam u sw ego adresu 
natychm iast dostarczam żnm ab na m o­
żliw ie dogodnych warunkach. Na prowin­
cję w ysyłam  odwrotnie za zaliczka.

P. G IEHYM O W IC Z
L w ó w  ul. Bonifratrów  1 2 .

S z i e l a T  sposobności
bmz. st.ieoG zakupu

i i i i u y t u i m u n  u u i J L .
I

nroszę u|jrzejm;e zwiedzić

MGlij HYSTkSĘ BZSfÓS
na III. T a r g a c h  Wschodnie!!

lUM: Ziilii Eli BlEijtSSl
Sfsnisłop BfilFl

( d a w n i e l  KRAKÓW )

. tlRatlemicha ZE.
5469-2

jfimc&f KIECÓ -f V WC1UI
p u t A i * * .  i  r i A i r W N U  ( u i t R  
h c m  c i - u i  j v 4 . M s a . a a j i .

i n i l W f L W A K J A t i l l O

KONGREGACJA KUPIECKA W E LW O W IE  
za w łada nia, ż e  

DOROCZNE ZW YCZAJNE W ALNE ZGROMADZENIE 
C złonków  K ongregacji Kupieckiej w e  L w o w ie

odbędzie się
w  płatek dnia 14 w rześn ia  1923 r. o g . 7-m cj w ieczorem  w lok alnośc lach Kon­

gregacji przy ul. Czar lock iego  1. 1. II. piętro.
na które  w szy stk ich  P . T. C złonków  zaprasza PREZYDJLM ,

P orządek  dzienny:
1) O dczytan ie  protokołu z  ostatn iego  W alnego  Z grom adz-nja
2) pra-wozdanie z  czyn n ośc i za  rok 1922/23,
3) S p raw ozd a  ilie kak ow e za  rok 19Ź2/23.
4) U d zielen ie W ydziałów * absolutorium.
5) U chw alen ie  budżetu na r. 1923/24.
6) U stalen ie w k ład ek  rocznych.
7) W ybór kom isji skrutacyjnej.
8) W y b o r y : P rezesa , w icep rezesa ,

12 czło iJców  W ydziału ,
8 z a s tę p c (w  czło n k ó w  W ydziału ,
3 członków  Komisji rew izyjnej,
5  cjz.ro jt rów Sądu po-.-bow nego.

O) W niosk i członk ów .
U w a g a : W  razie n ied osta teczn ego  kom pletu oąoęd zie  się  następne W alne  

Z grom adzenie w  godzinę później b ez  w zględu  na kom plet w  m yśl statutu 455

C z y fa jc ie  ,S zc zu tk a
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B R A U N
—  1 S  U T O m  t t . K I £ G O  1 . - -

—  S I K S T U B I A S ,  —

I

— e im e  nowssei i?a s*?xon
m m -  w erny» p lu sze , c u b łe  k am g., c h tv io ły ,  
ŁtlllJ WJ » f ia r e le , b arch an y, v. e lw e ty , ep o n g e ,
— ze firy  ora ’ p łótna na wyprawy ślubne —
 C ;5wy f a b r y c z n e ---------
   s s ś s ________ r ............ — i =  - ............... 1 =

B R A U N
—  S Y t f S l t S I A  3 .
—  & l  I J  T  W  S K O O O  1  -

II Za  re ic lam ę s*arrj?.y łirm jf SI

N o w o ś c i  
»  STf iOJSCH f l M S H

A k a d e m i k a  :i Hotel Gaorge’a n a  s e z o n  | e « ie n u ty  i z i m o  w y

Na czas Targów Wschodnich 101 opustu.

M A  t a M O t

U '.  I B i f S p i l j t l l !  S l l l E !1
łcrdytiujs cbtcnia  w chorobach tzieoi od 2 —4 

u i .  K a ź m i e s - z o w s k a  3 5 .  5327

Specja l is ta  cho )h hko' n>ct; I wenerycznych

Dr. I&chał Saloet-r,
Lwów, Sykstuska 17, ord. od 3 — 91 1 2 - S

276

Lekarz chorób wenerycznych 4- skórnycu

B r .  M, NADEL
ordynuje pl. Halicki 7 od 12—5.

nad kawiarnia Centralna 5328-7

Specjalis ta chorób wener.- i  skórnytń
I łn  1  M l i k i l  b. sek. szp it wied. i lwów
UT. J .  fi l  U , . J  ord. od 8- 10 , 1 2 - 1 , 3-6. 
W niedz. od 9-1. Asnyka I ( 1-03 Hańskiej).

5451

fisyjacja iferteusa
u muf ii wnrari Eli iimi nisfew®
ŚW IERKOM  F.GO I TODŁOV7EGO na pniu w N adleśn ictw ach N iebytów  (około  
S.OUU uv'). Patranka (około 15.000 in3), w p ow iec ie  Katuskim w N adleśni­
c tw ie  O sia w y  m ate (około  12.000 m3), w p ow iecie  N aJw órnianskim , oraz eta- J 
tu rębnego użytk ow ać sie m ającego w N ad leśn ictw ie Jasień pow iat Katusz w 
najbliższych 3 latach na pow ierzchniach rębnych w y n o szą cy ch  najmniej 100 ha. « 
rocznie — odbedzie się  dnia 9. października 1923 w Zarządzie okręgow ym  la- t 
só w  p ań stw o w y ch  w e L w o w ie  C horążozyzna 17 o  godz. 11-tej przed pot.

S z c ze g ó ło w e  warunki licytacji przejrzeć m ożna w  Zarządzie okręgo- ' 
wyrn lub te ż  w  w ym ien ionych  N adleśn ictw ach (dla Jasiem a, N i e b y i o u . i  ; 
Pctfdiiki, stacja  kolejow a K rechow ice, dla Osław. D elatyn).

Naczelnik Zarządu okręgow ego  la só w  p a ń stw ow ych . 453

i - •

K O K S  5 5
z ({pstawą da demu nd 301)!! tg.

d o s t a r c z a

Zakład Gazowy Mie;sk* we Lwowie
5717 T e l e t o n  4 9 2 .

O D D r a  t ' . U R N O W Y

IESI illl i i
l U O W  —  B  i f i  J E R O W S K A  5

d o s t a r c z a j

prawdziwe motory ropne D i e s l a  s t o j ą c e j  b u d o w y  z. kom­
presorami na bardzo dogodnych warunkach, 

kompletne urządzenia młyńskie, w a l c e  m ł y ń s k i e  G a n z a ,  
łuszczarki i p«r!aki stale na składzie, 

komp etne urządzeTa gorzelniane i rett. fikatory, likicrni?, !;rop';ma- 
larnie, synspiarnie, drożdżernie i wszelkie maszyny do prze--' 
róbki owoców na marmeiadę i alkohol s ł y j m s j j  f s f o  y k i  
w ę g i e r s k i e j  d l a  w  r o b ć w  c h e m  c z n y c h ,  

k o m p l e t n e  u r z ą d z e n i a  t a r t a k ó w  i wsze k o maszyny 
do ob, óbki drzewa, 39"-i

w s z e l k i e  m a s z y n y  d r u k a r s k i e  i i n t r o l i g a t o r s k i e -

i - ^ r z e t a r g -
S ze fo stw o  Inżynierii i S ap erów  D. O. K. Nr. X. P rzem yśl rozpisuje 

przetarg o ferto w y  na budov e koszar dla 4  putku sap erów  w Sandoinierzu,
O ferty w 3-cli egzem plarzach, z tych  jeden n a leżycie  ostem plow an y, 

w  zam knięty cli kopertach, opatrzonych  pieczęciam i lakow em i i napisem : „Oferta 
na budow ę koszar 4 pułku sap. w  Sandum ieizu“ . należy w n osić  do S zefo stw a  
lnż. i Sap. Nr. X. w P rzem yślu , ul. M ick iew icza L. 46 w P rzem yślu  F. piętro, do 
dnia 26. w rześn ia , godz. 12 w południe, w którym  to dniu nastąpi kom isyjne  
o tw arcie  ofert w obecności oferujących.

Do ofert na leży  do łą czy ć:
1) kw it na z łożon e w k asie  Skarbow ej wadjum w w y so k o śc i 3% oa o fe ­

row anej k w o ty  w  papierach, opartych na zło tych  polskich:
2) o św iad czen ie , że  przedsięb iorcy znane są warunki Qgolne tcdm iczue  

analiza cen, k o sz to r y sy  i projekty.
Zaliczki na zakupu o m aterjałów  w yd aje  się  w  w y so k o śc i 1(10% od sum y  

ich w artości, obiczouej w ed łu g  za tw ierdzonego  k oszto ry su  i ccn  przyjętej ofer­
ty, o ile przedsięb iorca z ło ż y  w ym aganą gwarancje.

W szelk ich  b liższych  informacji udziela S ze fo stw o  lnż. i Sap . D. O. K. Nr. 
X. w P rzem yślu  w  godzinach u rzęd ow ych . —  Tam  też m ożna nabyć form ularze  
ofertow e i przejrzeć piany i k o szto ry sy . 439 2

S zef Inżynierji i Sap erów : 
t ium olr .es ,  pu łkow nik .

I M
• f&al ytóHś

w
^roszes: nu  M i U ń

z M s b o m  t u  t n a j p o ż y w n i e j  , .  n
a  p r i y t o m  n a f i a ń s z i r  O l a l l i l w

W  S M A K A C H : m ig d a ło w y , w a n iljo w y , c y try n o w y , h 
p o z io m k o w y  i p o m a r a ń c z o w y . M

O O  N A B Y C IA  w e  w sze lk ich  sh 'e , ach * 
• artykułów s o o ż y w c r y c h  i droguery , ryc iu  §

Lubońska Fabryka Drożdży t e  file. |
i u b o ń ,  p o w .  F  a z n a ń .

Pierwsza i jedyna fabryka budyniów w Polsce przerabia­
jąca w w łasnych zakładach potrzebne surowce.

IMaczni sprzedaż no WscUdnią Idałopô ę:
HUHTOHHiil HOLOIflilLIffl Sn. flSc.

LWÓW,  u!. KI. Tańskiej 3.

a *  o*.

Towarzystwo Jfa. Fabryk budowy Pędni, tazp i Odlewni Żelaza.
S .  J O H N  m  Ł o d z i

dostarcza
P Ę D U IE  (transm isje\ K O L 1 z- bate, IM A D Ł A  rów noległe o szerokości 
szczek 100 nim.. TO£tARK-i pociągów* szybkotnące z wałkiem  i śrubą pociąg. 

U C H W Y T Y  samocfentr” iące, i-O T Ł Y  StreheJa do ogrzewań centr. . 
D o s t a w a  z e  s K t ^ d ió w  lu b  w  t e r - m i n a c h  k r ó t k i c h

5634 W łasne Biura Sprzedaży:
w e  L w ow ie  Zybliki w icza 39. W a r sz a w ie  Jerozolimska 51 K ra k o w ie  
Bas*.lewa 24. P o zn a n iu  Zyg. Augusta 2. L ub lfw e Krakowskie Przedmieście 5H.

NależytofiC p o cz to w ą  op łacono  rycza łtem . — P renu m erata  iżueSiycźTia łuO.Osiłl M k.— Z d o s ta w ą  na m iejscu  lub z p rze sy łk ą  poczto-  
;Urą 120.000 Mk. — Za g ra n icą  150.000 Mk. -— Redukcja Lv, ów , u l .  S en a to rsk a  6. — A d m in istracja  ul. S ok o la  4, — Telefon  

R e d a k c j i  w  d z i e ń  N r . 1 5 ,  a  w  n o c y  p o c z ą w s z y  o d  s o d -/  8  w i e c z o r e m  N r .  2 : 1 0 .  —  T e l e f o n  A d m i n i s t r a c j i  2 9 1 .

Z drukarai Rtiltóiti pod zan, Z. Giułouniewi l ,  we Lwowie.
i

■ /

Odpow redaktor M A M A C M A L S & j .


